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F. S,z. S z a b a  n  o w , G osu d a rstw ien n yj stro j i pra w ow a ja  sistiem a  
Turcii w  pieriod  tanzim ata, B ak u  1967, s. 202, 2 nlb.

K siążk a  S z a b a n o w a  d otyczy ustroju pań stw ow ego i system u praw nego  
T u rcji w  czasach tam zim atu (okres reform , zam kn ięty u m ow n ym i datam i od 1839 
do około 1870). A u tor  op arł się n a  w łaściw ych  m ateria łach  oraz literaturze p rzed ­
m iotu, u w zględniając w iele  p ozycji w  języku  tureckim . O kres tanzim atu w  Turcji 
nie b y ł dotychczas opracow any przez naukę m arksistow ską, co nadaje p ra cy  S za ­
banow a szczególne znaczenie. D użą zaletą pracy jest też oparcie jej na oryginalnej 
dokum entacji i ob fite  p ow oływ an ie  odnośnej term inologii.

'Rozdział I zaw iera ogólną charakterystykę reform  oraz opis ich realizacji. S y ­
tuacja ekonom iczna i p olityczna w  przededniu tanzim atu polegała na zaostrzaniu  
się sprzeczności ustroju feu dalnego, w zm ożeniu ru ch ów  w yzw oleń czych  w  w ielo ­
narod ow ym  Im periu m  i m ieszaniu  się m ocarstw  europejskich do jego sp ra w  w e ­
w nętrznych . G łów ne ak ty  tanzim atu  z lat 1839 i  1856 zaw ierały  deklarację dla 
w szystkich , bez w zględu na w yznanie, rów ności w  zakresie p ryw atn ym  Cpotem 
także publicznym ) i ochrony p ra w n ej, oraz zapow iedź reform  .adm inistracyjnych, 
fin an sow ych , w ojsk ow ych  i sądow ych. Z asada rów ności nie została ;na ogół zreali­
zow an a w  p rak tyce  co dio niem uzułm ianów, a  u trzym an ie  feudalnego system u  
agrarnego istało na przeszkodzie pełnem u w prow adzeniu  w  życie innych deklaracji 
tanzim atu o charakterze lib era ln o -b u rżu azyjn ym . D okonano tylko częściowych  
zm ian w  ustroju p ań stw a i w  system ie praw a. D ość d ok ład n ie  om ów ił S zabanow  
przekształcenia zapoczątkow ane w  dziedzinie k u ltu ry  i Oiświaty, które polegały  
zw łaszcza na zastępow aniu szk oln ictw a religijn ego przez św ieckie, oczyszczaniu  
języ k a  ·ζ nalecia łości arabskich i perskich:, rozw oju  p rasy <s. 60— 69). T an zkn at nie 
przyn iósł jednak w idoczn ych  osiągnięć w  zakresie ekon om iczn ym  i polityczn ym , 
gdyż utrzym ała  się  feu d aln a struktura T urcji, a tak sam o jej uzależnienie od 
zachodnich k ap ita łów  i rządów , deficyt h an dlow y i nadm ierne zadłużenie zagra­
niczne (s. 74).

W  rozdzia le  II  autor om ów ił szczegółow o ustrój p ań stw o w y T u rcji z u w zględ ­
nieniem  reform  tan zim atu . T u rcja  p ozostaw ała w  tym  czasie nadal m onarchią de­
spotyczną (ale n ie  absolutną), w  której zreorganizow ano daw ne urzędy centralne  
na m inisterstw a,, zachow ując jednak  tytuł w ezyra  dla kierow nika rządu (s. 109). 
Tw orzono też organy doradcze (od 1868 r. R adę P aństw a) dla w spółd zia łan ia  w  p rz y ­
gotow an iu  n ow ych  ustaw  i przeprow adzeniu reform . Od 1864 r. zreorganizow ano  
zarząd1 p row in cjon aln y w edłu g w zoru  fran cuskiego. P rzy urzędach ad m in istracy j­
nych w szystk ich  szczebli, od p row in cji (w ilajetów ) do gm in fu n k cjo n ow ały  rady  
w ybierane z  udziałem  przedstaw icieli ludności niem uzułm ańskiej w  p rop orcji usta­
lonej sztywino przez ustaw ę w yborczą na korzyść m uzułm ań skiej m n iejszości (s. 131). 
Stosu n kow o duże zm iany (w  naw iązaniu do reform  sprzed 1839 r.) dokonano pod ­
czas tanzim atu  w  w o jsk u  tu reckim , które zm odernizow ano na sposób europejski. 
N ie było natom iast ulepszeń w  zakresie fin an so w y m , gdyż oiprócz n ow ych p od at­
k ów  zachow ano stare in stytucje, zw iązane ze strukturą feu daln ą (jak  dziesięcina, 
system  dzierżaw y p od atków  itp.).

O statni rozdział ob ejm u je  zw ięzły  zarys system u praw nego T urcji. W  sy ­
stem ie tym  głów n e m iejsce  zajm ow ało  fortnalnie religijne praw o m uzułm ańskie  
(szariat), w yw od zące się  z K oran u  i trad ycji M ah om eta. A u tor om ów ił sk om p lik o ­
w an y  system  źródeł tego praw a, a dalej poszczególne działy praw a cyw ilnego. 
W  dziale rzeczow ym  zasady p ra w a  agrarn ego opierały się na ustaw ach p ań stw o­
w ych z okresu tanzim atu, ro zw ija jących  zasady ustalone w  1834 r., kiedy znie­
siono system  w ojiskow o-lenny, który stan ow ił poprzedn io podstaw ę struktury spo­
łecznej i pań stw ow ej T u rcji (s. 157 n.). N ow e praw o agrarne (zw łaszcza ustaw a
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z 1858 r.) utrzym yw ało jedn ak  dużo pozostałości o charakterze .w istocie feu d a l­
nym , w  tym  zw ierzchność p ań stw a co do przew ażn ej części gru n tów  (tzw. miirije); 
u staw od aw stw o tan'zimatu łagodziło  ty lko nieznacznie ograniczenia, k tórym  u le ­
gało użytkow anie tych gru n tów  .przez ludność i rozporządzan ie n im i. D zia ł zobo­
w iązań  opierał się w  zasadzie na praw ie m u zu łm ań skim , w edłu g zbioru M ed żelle , 
w ydanego w  język u  tureckim  (1869— 1876). W  zakresie stosunków  rodzinnych  
i sipadkowych. stosow an o daw ne .księgi p ra w n e  arabskie, oparte n a  regułach  usta­
lonych jeszcze w  X  W 1. N ow e k od yfik acje  praw a karnego z 1840 i 1858 т . uw zględ ­
nia ły  w  p ew n ym  stopn iu  w zory zachodnie. W a żn y m  osiągnięciem  tanzim atu było  
w prow adzenie sąd ów  św ieckich, n ajp ierw  w  spraw ach h an dlow ych i karnych  
(1840 r.), a następnie i dl-a w iększości sp raw  cyw iln ych  <1865 r.). R ozciągnięto też  
na sądow nictw o in stytu cję  nad, złożonych iz przedstaw icieli sp ołeczeństw a, oraz  
dokonano· częściow ych zm ian w  procedurze sądow ej (is. 184 n.). W  całości na n o ­
w ych  zasadach opierało się  tureckie praw o handlow e w ed łu g w zoru  fran cu sk iego  
z 1807 r. (s. 150).

K oń cow e w yn ik i książki zaw ierają  stw ierdzenie, że tanzim at nie zm ienił 
w praw dzie  zasadniczo feudaLno-despotyczm ego ustroju pań stw a, ale przygotow ał 
grunt do rad yk aln ie jsze j działalności reform atorskiej M ło d o asm a n ów  i do w p ro ­
w adzenia k onstytucji, a następn ie  repu blik i (s. 189). T ezy  te są <w zupełności udo­
kum entow ane .szczegółową treścią książki. M ożna b y  ty lko podkreślić jeszcze sil­
niej rolę w  dojściu do skutku reform  tanzim atu k ra jów  bałkańskich , które b y ły  
bardziej niż rdzenna T u rcja  zaaw ansow ane w  rozw oju  bu rżu azyjn ym  i n arod o­
wym., co· p ow odow ało w zm ożen ie  ich ru chów  w yzw oleń czych  oraz stanow iło p re­
tekst do m ieszan ia  się m ocarstw  zachodnich w  spraw y tureckie. Szaban ow  nie  
zajął się w  sw o je j .pracy zagadnieniem  ustroju  społecznego T u rcji, stw ierd zając  
jed yn ie, że nie było' w  n im  podziału  na stan y  (s. 79 n.). W ob ec tego n ie  dał też  
próby określenia fo rm  feu d alizm u  tureckiego, k tóry  m ia ł cechy typow e dla ro z ­
wodu stosu n ków  feu d aln ych  na W sch odzie , a w  X I X  w . zn ajd ow ał się już daw no  
w  stanie rozkładu.

W  P olsce  książka Szaban ow a m oże interesow ać z pu n ktu  w idzen ia  ro zw o ju  
p ań stw ow ego i praw nego kra jów  południowosłowiiańsikich w  okresie ich  p ozosta­
w an ia  pod w ładzą turecką, a także ze w zględu n a  ogólne koncepcje h isto ry czn o -p o - 
rówinawcze, w  których raie pow inno brakow ać i Turcji. W arto  -wspomnieć, że na  
znaczenie tanzim atu zw rócił uw agę R. D avid  w  pracy a w ielk ich  system ach  p ra­
w a  w spółczesnego podkreśla jąc, że był w stępem  do K em alisto w sk ie j rew olu cji, 
która przyniosła zupełne usunięcie norm  szariatu z praw a p ozytyw nego T u rcji *. 
Jest dziw ne, że David, zaliczył m im o to T u rcję  dzisiejszą do „rod zin y” p ra w  re li­
gijn ych  w  grupie m u zu łm ań sk ie j; w yn ik ło  to· ze sztucznego oderw ania jego k o n ­
cepcji „rod zin ” p raw n ych  o.d rzeczyw istości społecznej i od ustroju p a ń s tw 2. 
W  zw iązku z tym  uw ypukla się w ięcej słuszność stan ow isk a Szaban ow a, który za­
liczy ł do gjłówtnych osiągnięć tan zim atu  zw iększenie ro li elem entó'w  św ieckich  
i dailszą laicyzację  ustroju  i system u praw nego (s. 142, 188 n.), chociaż w  obrazie

1  R .  D a v i d ,  L es  gra n d s s y s tè m e s  d e  d r o it  c o n tem p o r a in s  (D r o it c o m p a r é ) ,  P a r i s ,  s. 480.
2 R .  D a v i d  w y j a ś n i ł  w p r a w d z ie ,  ż e  n ie  m o ż n a  u t o ż s a m ia ć  p r a w a  m u z u ł m a ń s k ie g o  r e l i ­

g i jn e g o  z  c a ł y m  p r a w e m  p o z y t y w n y m  k r a j ó w  m u z u ł m a ń s k ic h ,  a le  te  p r a w a  p o z y t y w n e  n a ­
z y w a  r ó w n ie ż  p r a w a m i m u z u ł m a ń s k im i  (o p . c i t . ,  s . 473). P r z y z n a ł  t e ż , ż e  z a s t o s o w a n ie  p r a ­
w a  m u z u ł m a ń s k ie g o  o g r a n ic z a  s ię  n a  o g ó ł (p o z a  T u r c j ą  d z is ie js z ą )  d o  s p r a w  o s o b o w o -r o -  
d z in n y c h ,  c h o c ia ż  , ,w  t e o r i i ”  r o z c i ą g a .s i ę  o n o  n a  w s z y s t k ie  d z ie d z in y  ż y c i a  p u b l ic z n e g o  i  p r y ­
w a t n e g o  (s. 474). C z y ż  j e d n a k  w e w n ę t r z n a  t r e ś ć  d o k t r y n y  p r a w n e j ,  j e j  a s p i r a c j e ,  n ie  l i c z ą c e  
s ię  z  r z e c z y w is t o ś c ią ,  m o g ą  b y ć  p u n k t e m  w y j ś c i a  d la  o c e n y  j e j  is t o t y  o r a z  m ie js c a  w ś r ó d  
s y s t e m ó w  p r a w n y c h  ś w ia t a ?
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instytucji praw n ych  T u rcji z  tego czasu jeszcze za m ocno, jak  sądzę, podkreślił 
ich unorm ow anie w edług szariatu , które zachow ało znaczenie praktyczn e niem al, 
w yłącznie w  dziedzinie sp raw  osoibow o-rodzinnych.

W ła d ysła w  S obociń ski

K a ro l P o z n a ń s k i ,  R eform a  szkolna w  K ró les tw ie  P o lsk im  
w  1862 roku, M on og ra fie  z dziejów  ośw iaty  pod red ak cją  Ł ukasza K u r -  
dybachy t. ЛХ, O ssolineum , W roc ła w  1968, ;s. 342.

K siążk a  niniejsza obliczona została, jak  się  zdaje, n a  zaspokojenie  p otrzeb „re ­
sortu o św ia ty ” , t j . osób interesujących  się historią nauk pedagogicznych. K o n se ­
kw en cją  tego b y ł bardzo niski nakład (350 +  130 egzem plarzy), nie w ystarcza jący  
n aw et dla bibliotek  pedagogicznych i nau kow ców  p arających  się  tą dyscypliną w ie ­
dzy. W yd aw n ictw o nie w zięło pod uw agę fak tu , że re form a szkolna W ielop olsk iego  
interesuje nadto znacznie szersze grono, ta k że  historyków  p ow stan ia  styczniow ego, 
że książka ta ok aże  się też p otrzebna jak o lektu ra studencka.

A u tor bardzo sum iennie zgrom adził k om p let m ateria łów  źródłow ych odnoszą­
cych  się do prac przygotow aw czych , p ro jek tów  częściow ych, założeń re form y i w a l­
ki W ielop olsk iego  o  je j rea lizację. W  zakresie archiw aliów  autor korzysta ł ze zbio­
rów  A rch iw u m  G łów n ego A k t  D aw nych w  W arszaw ie  (R ada Stan u i  S ekreteriat  
Stan u K ró lestw a P olskiego, p rotok óły  posiedzeń R ady A d m in istracy jn ej, K a n c e ­
laria ta jn a  N am iestn ik a , K o m is ja  R ządow a S praw  W ew n ętrzn ych  i Duchow nych)· 
oraz archiw ów  w ojew ódzkich  w  L u blin ie , Łodzi, R adom iu  i K ielcach  -(akta d y ­
rek cji szkolnych ). W  A rch iw u m  O rdyn acji M yszkow sk ich  w  K ielcach  trafił na cen­
ne m ateria ły  w  papierach W ielop olsk iego . W  Z w iązk u  R adzieckim  interesujące w y ­
niki dały p oszukiw ania w  C en traln ym  P ań stw ow ym  A rch iw u m  H istoryczn ym  w  M o ­
sk w ie  i w  C en traln ym  A rch iw u m  H istoryczn ym  w  L eningradzie. D o tego d oszły  
źródła drukow ane ·—  ustaw odaw stw o szkolne, zarządzenia i spraw ozdania w ładz, 
pam iętniki, p u b licystyk a  i prasa.

Struktura książki przedstaw ia się , jak  następuje. P ierw szy z  jedenastu  ro z­
działów  d aje  zarys p olityki ośw iatow ej caratu i stanu szkolnictw a w  latach „o d -  
iwilży p osew a sto p o lsk ie j” (1856— 1861). R ozdział drugi m ów i o stosunku m łodzieży  
do caratu  i 'Ugodowej polityki W ielop olsk iego , trzeci o projektach  re form y ośw ia­
ty i w ych ow an ia , czw arty o opinii społecznej w  tym  przedm iocie. T rzy  rozdziały  
przedstaw iają p race  rządow e (kierow ane przez W ielop olsk iego , a przejściow o· przez  
H ubego), następne trzy dotyczą realizacji reform y na polu szkolnictw a w yższego  
średniego i elem entarnego. W reszcie  ostatnie dw a n aśw ietlają  reform ę szkolną  
1864 r. oraz lik w id ację  poczynań ośw iatow ych  m argrabiego w  dziedzinie szlkół śred­
nich i w yższych .

O  poszczególnych  kw estiach re form y napisano sporo, zw łaszcza bogatą litera ­
turę m a S zkoła  G łów na W arsza w sk a . Do p ozycji uw zględnionych przez K . P o -  
z n a ń s k i e g o  m ożna dorzucić p rzyczynek  E dm unda Jankow skiego d rukow any  
w num erach 23 i 24 „T ygodn ika  Ilu strow an ego” z 1903 r., zaw ierający interesujące  
m ateria ły  ikonograficzne. O góln iejsze  spojrzenie na p roblem atykę re fo rm y  W ie ­
lopolskiego dały prace A . K r a u s h a r a ,  S.  S e m p o ł o w s k i e j  i J. E n d e r ó w -  
n y, w iele ocen i szczegółów  znaleźć m ożna w  m onografiach i przyczynkach d o ­
tyczących  szerzej pojętych  dziejów  epoki czy też w  biografiach  m argrabiego. D o ­
piero jed n ak  książka K . P oznańskiego w  sposób w yczerp u jący  u jm u je  sk o m p lik o ­
w aną tem atyk ę  g e n ez y , rea liza cji i upadku dzieła edukacyjnego W ielop olsk iego ,


